
M  6. Kraków 0. Stycznia —  Niedziela.
W ychodzi "  K rakow ie

Codziennie o godzinie 8 '/„ rano, wyjąwszy Poniedziałki i dni 
następujące po świętach.

C e n a ;
W Krakowie miesięczna 6 złp. —  kwartalna 15 złp.
W kraju kwartalna razem z przesyłką pocztową 5 złr. m- k.

P r z e d p ł a t a
przyjm uje się w K sięgarni J ó z e f a  C z e c h a  przy  Głównym 

Rynku N r, 4 53.
P ie n ią d z e  p rzesy łają  się f ranco pocztą w p r o s t  do BIÓRA 

EKPEDYCYi c z a s u  wyraziwszy na kopercie : „ p r e n u m e ­
r a c y j n e  p i e n i ą d z e . "

K o r e sp o n d e n c y a  C zasu.
B erlin  6 stycznia, 

f  W polityce głucha panuje cisza. Gdyby nie kwestya 
uznania Cesarza Francuzów, która się także już wyczer­
p a ł a , dzienniki nie miałyby o czerń pisać. Wiadomości 
z Paryża i Londynu głównym ich pokarmem. Rubryka 
„Niemcy" ledwo trzecią część codziennego pokarmu do­
starcza , a składają go zwyczajne wiadomości podrzędne­
go znaczenia, nie mające żadnego wpływu na politykę 
bieżącą. Tam z Frankfurtu donoszą,  źe za pośrednictwem 
p. Bisrnarka, pełnomocnika pruskiego przy Bundestagu, 
pomiędzy koroną duńską a księciem Augustenburg stanął 
układ o przedaź dóbr tpgoź w Szleswjku położonych. 
Książę dostaje 3 miliony talarów w obligacyar h ,  a 350,000 
talarów w gotowiźuie. Układ przedaży wyprawiony był 
d. 3 Igo z. m. przez pełnomocnika duńskiego przy Bun­
d es tagu ,  p. Bul iwa, kuryerem do Kopenhagi. Donoszą 
również z tego miejsca, źe i kwestya pensyonowania 
przez Danią inwalidów byłej szleswjcko-holsztyńskiej a r ­
mii, wniesiona oddawna przed Bundestag, bliską jest za­
łatwienia. Z kolei wszystkie państwa niemieckie przystę­
pują też do protokułu londyńskiego, regulującego sprawę 
duńską. Dziennikom niemieckim, nie wyjmując K reuzze i-  
tu n g , która dawniej tak zacięcie walczyła przeciw r e -  
wolucyi holsztyńskiej, pozostał dziś tylko żal po stracie 
narodowej sprawy niemieckiej na północy, godnej 1-p- 
szego losu. Nie sam tylko Poiak m ą d r y  po szkodzie. J e -  
de>r z ostatnich numerów N. P. Gazety  dziwną w tym 
względzie zamieścił je rem iadę ,  którą można wziąść za 
polityczną skruchę tego organu. Wszakże dziennik ten 
zanadto często grzeszy ł i bił się w piersi potem , aby 
ob -cną spowiedź jego moż.:a uważać za prawdziwą i dać 
mu rozgrzeszenie. Izba pierwsza miała wczoraj pierwsze 
poiwiętne posiedzenie. Zajmowała się wyborem prezy­
denta i dwóch wiceprezydentów na dalszy ciąg sessyi. 
Wybrani zostali poprzedni członkowie: hr. Ritiberg i pp. 
Bruggemann i Itzenplitz. Reszta sessyi zeszła na dyskus- 
syi k : 1 ku petycyj. Izba druga będzie miała jutro pierwsze 
posiedzenie, którego porządkiem dziennym będzie r ó ­
wnież wybór prezydenta i wiceprezydentów. S łyszę ,  że 
frakeya katolicka chce tą razą dać głosy swe hr. Schwe- 
r inowi, odmawiając ich drugim kandydatom oppozycyi, 
którzy podani są na wiceprezydentów. 0  dalszych czyn­
nościach Izb nic dotąd niemasz pewnego. Prace sejmowe 
idą w ogóle bardzo leniwo. W masie reform i projektów
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do praw, z których jeden  ważniejszy od drugiego za­
chodzi często wahanie się, od którego najpierw zacząć. 
Wszakże wed ug prawdopodobnych domysłów projekt do 
reformy Iz y p ie rw sze j , która zdaje się stać pad złą 
g w i a z d ą ,  najprzo na s tó ł przyjdzie. Czy pomyślnym je ­
dnak projt e , zostawiający koronie wyłączne prawo 
tworzenia z >y pierw szej,  uwieńczony będzie skutkiem, 
to inne pytanie. Gotuje się przeciwko niemu opozycya 
nie tylko na ew j lecz i na prawej stronie Izby. Od­
rzucenie go mogłoby ła two dać powód do rozpuszczenia 
sejmu, jezlt nie do czegoś więcej; dlatego w odrzucenie 
nie chce mi się wo rzyć. Projekt zwoływania sejmu co 
dwa lata można ju naprzód uważać za poroniony. W ta­
kim razie lepiej powrócić do prz*dmareowej organizacyi. 
Je s t  podobnem o prawdy^ że minish ryuiri zrobi katoli­
kom w kwestyi missyj j setninaryu n rzymskiego pewne 
koncessye, i sprawa ta bez wytoczenia jej przed tron za­
łatwioną zostanie.

Pora karnawału wcześnie się tu rozpoczyna. Ministro­
wie otworzyli swe salony i dają tańcujące wieczory. Za­
wczoraj było pierwsze lakowe zebranie u ministra-pre-  
zydenta, które i kuku książąt krwi królewskiej zaszczy­
ciło swoją obecnością. b)wór sprowadza się 10 b. m. na 
dłuższe mieszkanie do Berlina, j j ak s ły c h ać , będzie co 
tydzień na. zamku jaka teta lub bal. Równie w lokalach 
publicznych, w których wystawy w tym i przyszłym ty­
godniu s,ę kończą, zaczynają Slę karnawałowe zabawy i 
tańce. W towarzystwach prywatnych więcój jeszcze spo- 
kojności. W  ogóle domów stale przyjmujących i wysta­
wne prowadzących życie nie wiele tu można naliczyć. 
Zbytek w życiu nie należy do rysów charakterystyki Ber­
lina. Oszczędność regułą, gościnność wyjątkiem. Tego­
roczna zima sprawia obawę między cukiernikami i r z e -  
źmkami, że nie będą mielf lodu. Niektórzy już  teraz ro ­
bią zapisy tego towaru do Szwecyi. Przed parą laty by­
ło tożsamo. Statki naładowane lodem przybyły do Szcze­
cina właśnie w p o rę ,  kiedy naraz tęga zima chwyciła. 
Dotąd jednak nie zanosi się na to , abyśmy jeszcze mróz 
i lód mieli, chociaż powietrze niby zimowe, czyste i j a ­
sne. W dziennikach dzi iejszych znajdziecie wymienione 
osoby, którym Cesarz austryacki podczas pobytu swego 
w Berlinie dał ordery; między niemi znajduje fię także 
Aleksander Humboldt.

H am lm rg  4 stycznia.
y  Pozwólcie na początku togo roku rzucić okiem na
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II .
Ze szczytów wysokiego zamku, przenieśmy się teraz 

na d ó ł ,  w sam środek miasta, kędy najgęstsze snują się 
tłumy, i po łuchajmy, co też tam rozmawiają? Założył­
bym się że o zapustnych zabawach, balach, redutach, 
tańcujących wieczorkach, bo czyż podobna mówić o czem 
innem w czasie karnaw ału ,  i podczas takiej posuszy na 
nowości, zwłaszcza dobre?.. .

Nic lepiej nie znamionuje źe zapusty już blisko, że 
zapusty są u nas od Nowego Roku do N owego, jak  owa 
niezliczona ilość otwierających się sklepów Marchandes  
des Modes,  na każdej prawie u icy i uliczce. Gdzie spoj­
rzysz wpada ci w oczy kapelusik, czepek , s tro ik ,  k o ł­
nierzyk i z poza szyb wyglądają rumiane twarzyczki niby 
to szyjące,  niby się uśmiechające do przechodniów... a 
drzwi szklanne otwierają się co chwila gęstym praktykom 
hołdującym modzie... Wszystko to przekonywa że mo- 
dniarkom najlepiej idą u nas in teresa; niczemu innemu 
przypisać tego niemożna, tylko wzrastającemu od dwóch 
lat zbytkowi, już nie w wyższem towarzystwie, ale na­
wet w niższych warstwach; lada garderobianna nieprze- 
stanie już dziś na kapelusiku własnej roboty, ale go musi 
mieć od modniarki; niemniej i córki Izraela, zrzucając 
swoje dawne malownicze s ' roJe » na gw ałt ubierają się 
podiutr bieżącej mody, co chociaż prawowiernym łzy  j e -  
remiuszowe wyciska, nieprzeszkadza aby z każdym dniem 
nie przybywał zastęp orye talnych piękności na różne 
zebrania p u b l i c z n e . - I m  bardziej zbliżamy s,ę do środka 
miasta, tein w ięcej ,  i to z niemałćm ukontentowaniem 
uderza nas wielka wszędzie czystość i porządek od wielu
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•d  wiersza petytowego za jednorazowe umieszczenie po 8 
następne po 8 grosze —  ,  dopłatą 10 krajcarów Z . kttid  '  
publikacją na stępel rządowy.

L i a t y
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ananych korespondentów.

Numer pojedynczy kosztuje 10 groszy.

skład obecny rządu duńskiego. W  teraźniejszej formie 
obejmuje on w sobie frakcyą,  która pray dążności prze­
ważającej duńskićj, wychodzi ze stanowiska utrzymania 
całości ogólnej p.iństwa (gesammtstaatliche Fraction} (pp. 
Hansen, Maetke) i frakcyą parlamentarną, którój sta ra­
niem utrzymanie pewnój samodzielności osobnych części 
kraju (pp. Bluhine, Sponnek, Bang, Scheel dla Danii, 
Criininil dla Holsztynu). Hr. Rewentlow-Criminil popiera 
więc oppozycyą, którą stawia naprzeciw przeprow adze­
niu ostatecznemu systemu centralizacyi, dążności sejmu 
duńskiego, któremu wszakże bynajmniej niesprzyja. PP. 
Bluhine, Bang i Sponnek niemają za sobą żadnej do nich 
należącej partyi na se jmie , wszelako liczyć mogą na po­
moc ze strony przyjaciół chłopów (Bauernfreunde) w ra­
zie gdyby utrzymanie ich przy tekach ,  stało się n iepe-  
wnem. Staraniem zmienienia sądownictwa, p. Scheel zje­
dnał sobie cały sejm. P. Bille idzie na oślep za p. Hau­
sen. Jego kredytowi przyświeca tylko jeszcze ujemne św ia­
te łko ,  tak, iż nieinogąj się nawet pocieszać przychylno­
ścią marynarki, zapewne pierwszym będzie ,  który z pola 
obecnej parlamentarnej szermierki ustąpi. Przez wiele bez­
względnie udzielonych dymisyj s tracił zaufanie całego kor­
pusu oficerów, jak  niemnićj popularność swoich wybor­
ców. Takim je s t  dziś skład duńskiego rządu. Z resztą 
niewidzimy jeszcze urzeczywistnienia zcentralizowanej ca­
łości państwa (Gesam m tstaat) , którą zwiastowało obwie­
szczenie królewskie z dnia 28 stycznia p. r. Tylko co do 
armii z r e a l i z o w a n o  n i e j a k o  m y ś l , na k t ó r e j  s ę  zasadza 
całość pańs tw a, a to pomimo trudności wynikłych z prze­
kształcenia dotychczasowych stosunków. Silna wola i 
sprężyste działanie dokonać ty ko m ogą, czego po części 
zawieszone a po części w toku nowego rozwoju znajdu­
jące się zmiany wymagają. Sądząc po dotychczaaowem 
postępowaniu minister) urn, zdaje się zbywać mu na o -  
kreślonych pewnych zasadniczych normach, i na sys te­
mie wedle którego zamierza dzieło dokonać. Nie 
tylko in trygi,  z któremi na zewnątrz w a lc z y ć  musi, ale 
w łonie ministeryum samego występują sprzeczne zdania, 
tak ,  źe wielu mniema, ł e  każdy z ministrów swojej trzy­
mając się myśli samoistnie tylko działa. Bliska przyszłość 
rozstrzygnie ważne kw estye,  jeżeli król i ministervum 
zgodzą s i ,  W  braku tej zgody, w braku s i ln e j  b e z ­
względnej działalności ku doścignieniu zamierzonego celu 
położenie Danii i odpowiedzialność tych ,  którzy stanęli u 
steru rządu ,  nie będą zaiste zazdrości godne.

Ze Sztokolmu donoszą o uroczystościach ex  re  n ow o-

lat starannie przestrzegany na wszystkich publicznych pla­
cach i u licach, równie jak umiejętną ręką kierowane u -  
piększenia, i usunięte zawady po przedmieściach. Nogi 
nasze nadzwyczaj wdzięczne powinny być teraźniejszemu 
inspektorowi budownictwa, który starannie utrzymuje cho­
dniki; jemu to ,  cała okolica, tak zwanych kręconych  
sfupów,  niegdyś tak zaniedbana i bezludna, ma podzię­
kować te upiększenia i poprawki jakiemi się teraz zdobi. 
W ogóle magistrat lwowski o sto procent zajmuje się wię­
c e j ,  niż dawniej,  wszystkiem co do wygody i ozdoby 
miasta należy. Jego to pieczy winniśmy i lepszy i bielszy 
chleb; która to zmiana przybywających ze wsi bardziój 
uderza niż nas samych. Założyło tu piekarnie dwóch wie­
deńskich piekarzy; oni to taki zbawienny wywierają wpływ 
na swoich kolegów gardzących wszelkim postępem. Ró­
wnież i dawny niedostatek dobrej fabryki kapeluszów 
m ęzkich, szczęśliwie został zastąpiony przez zagranicznego 
fabrykanta F ialę ,  który nietylko wyborne ,  do mody za -  
stósowane kapelusze na miejscu wyrabia, ale je  daje po 
cenach daleko tańszych, przez co sprowadzany towar nie 
wytrzyma z nim konkurencyi. s łychać ,  niebawem
miasto nasze będzie się cieszyć oświetleniem gazowem; 
albowiem od niejakiego czasu odbywają sj ,  w tym celu 
próby na dziedzińcu w magistracie, które szczęśliwie się 
powiodły. Ceny drzewa opałowego, rosnące prawie rok 
rocznie,  teraz spadają, a to wskutek mnożącego się 
codzień zw yczaju , palenia węglenj- Przy tej sposobności 
nie mogę pominąć, waźnćj jednej spekulacyi, mającej 
dobro publiczne na względzie, która powstawszy p rze­
szłej zimy, najlepsze dała wypadki. Rzecz się tak ma: 
w najdogodniejszej porze zakupiono znaczne zspasy opa­
łow ego d rzew a ,  i kiedy nastały wielkie zimna a opał był 
najdroższy, sprzedawano częściowo ubogim ludziom, po i 
cen ie ,  daleko niższój od te j ,  po jakiej przekupnie swoje : 
wiązeczki sprzedają. Tym sposobem ubogi nie p łacił za j 
opał drożej,  niż bogaty. I

Nagadawszy i o tern i o owóm, a głównie podnosząc 
strony dobre; bo na cóż o złćm gadać,  kiedy z ł e ,  jak 
mówią ludzie, samo o bożą mękę się ro z b i j e ,— przycho­
dzi mi zaczepić przedmiot obiecujący jednym wesołe chwile, 
drugim zyski, innym łatwość osiągn ięc ia  celu  w zdychań , 
a wszystkim szał zawracający g ło w ę ;— łatwo odgadnąć źe 
karnawał mam na myśli. Będzie to karnaw ał,  jak wróżą, 
rzadki w swoim rodzaju; dla cz ego?  bo ledwo go cztery 
tygodnie. Rzecz dowiedziona, kiedy zapusty krótkie , świat 
pragnący zabaw usiłuje korzystać z przelotnych chwilek 
i żyć motylem życiem. Kiedy d ług ie ,  jaki taki ociąga się, 
przygotowuje, i tak mu zbiega połowa nieużytecznie, 
dopiero pod sam koniec walą się zabawy za zabawami, 
naraz wszędzie tańcują, ty chciałbyś wszędzie mieć u -  
d z ia ł— ale niestety! nogi służbę wypowiadają i s terane 
siły rzucają cię na łóżko I

Chodzi pogłoska między ludźmi jakoby na tegoroczne 
zapusty młodzież tańcującą podwójna czekała p r a c a ; al­
bowiem napisano w jakiejś atarćj kronice , źe w pierw­
szych miesiącach r. 1853 ta sama ilość wesel się odpi-0'  
w i,  co w pamiętnym r. 1753, w ciągu którego niepr*e" 
liczona liczba par połączyła się węzłem m a łż e ń sk im ’' za“ 
pew ne ,  podówczas panował jeszcze ten chwalebny 
cza j , źe kiedy panna na wydaniu miała nara* k ' u ° n“  
kurentów, zatrzymywała dla siebie tylko j f < 9 
zaś odstępywała wspaniale swoim przyj801*’ 11 u“ 
zynkom; tym sposobem kojarzyły a>‘« s ‘a~
dła. Nasze damv, jak fa m a  głos/,.  chf  w r<>-
cić do tego staropolskiego ol>J cJ* Ł n z ’ j> , _ ale z po ­
czątku idzie im dość tępo, ch‘̂ . ," ° Że " a ch?c‘ nie *by- 
w a; zresztą moda r  8 7 *  *aWrÓci Ia
m łodu , to chyba P wyleczyć.

Ale dość tego lepićj mówmy o zapustach. Zabawą 
najbard.ićj obchodzącą w szystk ich ,  są niezawodnie reduty, 
jaka s z k o d a !  —  mówiło z ubolewaniem pewne grono dam—
ie  te reduty tak mało przedstawiają scen rozmaitych! K o-
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narodzonego księcia. Zdrowie króla coraz lepsze.
Wiedzy nowościami sceny hamburskiej, które z razu 

w znacznej dosyć okazały się liczb.e, zajmie niebawem 
t łu m aczen ie  Józefa  Korzeniowskiego „Peruka i Wąsy nie 
wa'pię chlubne miejsce. Jakim metamorfozom podciągną 
tę p raw dziw ie  polską komedyą niewiern jeszcze. Doniosę 
o tern później, jak dziełko prasę opuści.

Przegląd Polityczny.
Wiadomości z Niemiec bardzo małej są wagi. O spra­

wie celnej nic nie słychać, czynności Izb pruskich 
dwie rozpoczęte i dopiero wybory prezvdyum w Izbie 
w\źszej zaszły, gdz>e tych samych prezydujących wy­
brano na czas dalszego trwania sejmu. Konstytucyonalizm 
w Prusiech nie rozwinął się należycie, ani też znalazł 
w narodzie odgłos i dla tego wszystko co się w Izbach 
dzieje jest pod względem form prostem naśladowaniem 
obrad dawnych francuskich ciał prawodawczych, a naj­
ważniejsze sp raw y  krajowe odbyw aj i się po za obrębem 
Izb i nieraz bez ich wiedzy a nawet mimo woli. Tak się 
rzecz miała ze sejmami prowincyonalnemi powołanemi 
przez ministra spraw wewnętrznych wbrew głosce usta­
wy, tak się dzieje ze sprawą celną najważniejsza ze spraw 
poetycznych Niemiec. To naślad iwmctwo form francuz- 
kich tern dziwniej odbija w kraju, w którym nie ma fran ­
cuskich stronnictw, gdzie praua  nie jest konserwatywną 
tojest zachowawczą bo owszem żąda ref>rm, lewa nie 
jest rewolucyjną bo chce stan rzeczy utrzymać, gdzie 
min steryalna parlya nie istnieje, ale alb i się werbuje 
pojedynczo między członkami, albo nawet gdzie jedna 
parlya jednego, druga innego wspiera ministra, gd/.ie 
wreszcie w samym gabinecie główne teki spraw zagrani­
cznych i wewnętrznych zostają w rękach ludzi przeciw- 
nemi bieżących drogami, niby do jednego celu.

— Depesza telegraficzna z Paryża d. 5go b. m. donosi 
nakoniec, źe poseł rosyjski p. de Kisselew złożył w dniu 
tym listy wierzytelne Cesarzowi. Posłowie austryacki i 
pruski, mieli je złożyć nazajutrz.

Książe Murat w liście d i  dziennika Patrie zaprzecza 
wiadomości o ofiarowaniu inu i przyjęć u przezeń indemni- 
zacvi 12 in bonów ze strony króla Neapol tańskiego, za 
skonfiskowane w r. 1815 dobra króla Joachima.

— Londyńskie dzienniki donoszą, że niektórzy człon­
kowie nowe o gabinetu, zostali na nowo wybrani do Izbv 
niższej: mianowicie lord John Russell wybrany został 
w Londynie, sir W. Molesworlh w Southwark, sir James 
G raham  w C a rlis le , lord Mulgr ve w Scarborough. Prze­
ciwko wyborowi p. Glad .to n e  odzyw a się w O xford  pe­
wna opozyeya, wszakże niema wątpliwości, że i on bę­
dzie wybrany.

—  O s t a t n i a  poczta z Nowego-Yorku 21go grudnia do­
nosi, że wice-prezydent Stanów Zjednoczonych King, 
śmiertelną złożony jest chorobą.

  E .kadra przeznaczona do blokowania wybrzeża Al­
bami w pobliżu Czarnogóry nie wypłynęła jeszcze 25go 
g r u d n i a  z Konstm tynopolu, ale w tych dniach ma już roz­
piąć żagle. Składać się ona będzie z I frpgaty, 2 kor­
wet, 3 brygów, 1 parowój fregaty i zostawać pod roz­
kazami admirała Achmeta paszy.

Katoliccy mieszkańcy Betleem zobowiązali się pod ka­
rą  100 p iaslrów  n ieodw iedzać  ko śc io ła  tamże przed za­
łatwieniem sporu w sprawie miejsc świętych.

C Z A S .

K r a k ó w  8  stycznia. J e g o  E x \  X am ies tm k , A g e -  
nor hr. G łu c h o w s k i  opuśc ił  miasto nasze  w czoraj 
około 4 te j  popołudniu , u da jąc  się do L w o w a .

B ila n s  za m kn ięc ia  ga licyjsk ie j kasy  
z  dn iem  S i  g ru d n ia  1 8 ó 2  

8tau  C z y n n y :
ztr. kr. d. 

Pożyczki na dobra ziemskie 1 ,215,166 50 
„ „ realności miejskie 733,295  54 —

W eksle eskontowane • • • 87 ,900 —  —
Zaliczenia na zastawy złote i

oszczędności
r.

złr. kr. d.

s re b rn e ................................
Zaliczenia na zastawy papie­

rów pubhcz.................... .....
Listy zastawne galicyjskie . 
Asygnaoye 3°/0 kasy centr.
Obligi 5"/0Gmundeńskie .
Obligaeye pożyczki państwa 

z r. 1851 Lit. A. . . 
Obligaeye pożyczki państwa

z r . 1852 ..........................
Gotówką w k a s ie .....................
Zaległe p row izye.....................
Książki i papiery manipulacyj­

ne w zapasie, jako też kosz­
ta  na r. 185 3 poniesione . 

Druki na sprzedaż w zapasie . 
Depozyta w tymczasowem prze­

chowaniu będące . . . .
Sprzęty i m e b le .....................
Depozyta kaucyjne . . . .  
Należy się od stron różnych .

14,229 --------

4 3 ,7 1 1 --------
150,200  --------
230 ,000  --------

36,800  —  —

1 0 , 0 0 0  —  —

1 0 ,0 0 0  --------- 2 ,531,302 44 —  
10,640 18 3
12,236 56 _

239 4 —
59 19 —

1,489 20 __
1,252 25 __
6,445 40 —  

489  45 3
2 ,564,155 32 2

Stan bierny:
W kładającym należy się w raz z prowizyą do 

1 stycznia 1853 dopisaną mianowicie:
na 4 %   2 ,309 ,326  8 2
na 3 '/i|0/o . . . . . .  117,669 14 1
na 3°/9 ...........................

ltazciu 2 ,433 ,166  --------
Galicyjskiemu zakładowi dla 

ślepych należy się wraz 
z prowizyą do d. 1 stycznia 
1853 r. dopisaną, na oso­
bnym r a c h u n k u    2 ,1 4 6 2 4  2

Prowizye na r. 1853 p o b ra n e   20 ,340  2 7 —
K skon tii...............................   6 4 9 4 1
Należące się kaucye    7 ,600  —  —
Taksy intabulacyjne w tymcza­

sowym przechowaniu będące . . . . . .  7 3 0 3 0  —
Fundusz własny: w prowizyi

zaległej za r. 185 2 . . . 12,2 3 6 5 6 —
w zapasie książek i druków

manipulacyjn...................................... 239 4 —
w zapasie druków na sprzedaż . . 59 19 —
w depozytach cudzych . . . . 1 ,489 20 —
w sprzętach i meblach . . . . 1,252 25 —
należytości od stron różnych . . 4 8 9 4 5  S
w 5 l,/0 kapitale na hipotekach 

i lokow anym ..........................  83 ,755 40 1 99,522 30 -
2 ,564 ,155  32 2

stiumy nawet takie oklepane... Czyliż męzczyzni zamiast 
c z a r n e g o  domina przypominającego raczej klasztór niż 
S a l ę  balową, niemają na zawołanie tysiąca innych kostiu­
mów malowniczych z historyi, lub dowcipnych karykatui?

—  Niczemu inszemu przypisać tego niemogę — wtrą­
ciła jedna z dowcipnych brunetek — tylko chyba tej o -  
strożności naszych panów, źe gdyby w czasie balu zapa­
dła się redutowa s a la ,  każdy kto w dominie, prosto do­
stałby si“ do nieba, albowiem pismo święte powiada: 
Beali qni moriunlur in Domino l

Kiedy tak moje panie narzekacie na grobową barwę 
Domina, tedy pozwalam sobie podać jedną myśl przyja­
ciołom maskarady. Myśl, którą sam zamyślałem wyko­
nać, i byłbym wykonał, gdyby nie jakiś przypadek czy 
choroba.

I tak: trzech mężczyzn różniących się wzrostem, niech 
przybierze slrój kandydatów do stanu małżeńskiego. Naj­
słuszniejszy ma przedstawiać konkurenta z r. 1753, śre­
dni z r. 1853, a najmniejszy z r. 1953. O historyczność 
kostiumu dwóch pierwszych bardzo łatwo. Pierwszy przy­
wdzieje kontusz, żupan, pas lity, czerwone buty — i czu­
prynę pod goli — drugi zastosuje się do najświeższego źur- 
nalu paryzkiego; z trzecim cokolwiek trudnićj, bo wkracza 
w tajemniczą przyszłość; tutaj doda konceptu tylko fan- 
tazya i jej córka inweneya. — Mnie się taki strój marzył, 
który w braku illustraryi, muszę rysować słowami. Na 
głowie miasto okrągłego kapelusz.a powinien być rodzaj 
machiny do latania w kształcie balonu. Zamiast chustki 
gruby obręcz na szyi, na którymby stało nazwisko, stan, 
majątek, tytuł właściciela, wyrażnemi literami wypisane. 
Kaftan i dolna część ubioru ma być utkaną z samyc h piór 
najrozmaitszej barwy. Miasto butów — małe lokomotywy. 
Oprócz tego trzy te maski mają się różnić i w innych 
szczegółach. Konkurent % r. 1853, wymokły jak śledź, 
ogolony jak dłoń, ze szkiełkiem w jednćm okui na cieniut­
kich nóżkach— z r. 1953 , chwiejący się jak trzczcina,

z obliczem niezmiernie uszlachetnionym; ni to duch ni 
ciało —  coś eterycznego, żyjący cień... Pierwszy mieć bę­
dzie u boku bogatą karabelę —  drugi w paluszkach 
baguette de conversation, a trzeci laskę mieszczącą pa­
rasol, szpadę, strzelbę, sztylet i wszystko co potrzebne 
w podróży. Pierwszy trzyma przy ustach kielich kwar- 
towy — drugi herbaciane cygaro ćwierciołokciowe — trze­
ci wącha jakiś flakonik, ilekroć ma z damami rozmawiać— 
poczem jakby przebudzony, wpada w natchnienie, dowci- 
puje, i wszystkich urokiem swej konwersacyi porywa — 
napis na tej flaszeczce: Konwertacyjuo -  humorystyczna-
dowcipno-eleklryczno-magnelyr.zny eter.

Dla uzupełnienia pociesznej karykatury, mógłby każdy 
z nich rozdawać pięknym damom listy z oświadczynami, 
i tak z r. 1753:

Jedyna duszy i serca pociecho najśliczniejsza Marysieko!
Służąc Wpannie stałym i nieprzerwanym afektem przez 

długi ciąg lat dziesięciu, zdecydowałem się nakoniec, wy­
słuchawszy mszy świętej n Bernardynów, złożyć u nóg 
jej pokorne służby mojo * błagać żebyś je  wynagrodzić 
raczyła piękną swą rączką, która jeszcze pięknićj się wy­
da, kiedy na niój zabłyśnie małżeński sygnecik. Wierzaj 
mi Wpanna że nie sto , 8*e ty^ąc razy byłbym rzucił się 
jej do nóg, gdyby nie ta obawa, f e człowiek niestanął 
jeszcze na swoich nogach. — O d d z ś ,  chwała Bogu, for­
tunka moja ustaliła się rokując nam niekłopotliwą przy­
szłość: w urodzajny bowiem rok, będzie się mogło ze­
brać około tysiąca złotych czystego grosza, nielicząc co 
Wpanna swojćm gospodarstwem kobiecem przysporzysz. 
A więc w imie Boże, oczekuję twój decyzyi iniłosciw 
panno— rzeknij tak lub nie, a uszczęśliwisz na całe ży­
cie , lub zrobisz mnichem twego dozgonnego sługę i pod­
nóżka — Bartłomieja..

Z r. 1853: Droga Lauro! Zdziwi cię ten nagły mój krok; 
ale cierpienie moje, na które ani Grefeuberg, ani Osten­
da , ani wszystkie wody nadreńskie nic niepomogły, tak

W e Lwowie dnia 31 grudnia 1852 r.
Od Dyrekcyi galicyjskićj kasy oszczędności.

Kazimierz hr. Krasicki, Naddyrektor.
S . Krawczyktewicz, Dyrektor.

W ie d e ń  7  stycznia. G a ze ta  tciedeńska  podaje na­
s tępu jącą  nominacyę: J .  L. K. A»n>M. M ość n&j v y ż -  
szeui postanowieniem swojem n d. 2  b. ni. r a c z y ł  n* j-  
łn sk aw ie j  zam ianow ać rzeczyw is tego  tajnego rad cę  
i fmp. bar. P m k e se h  Oaten w ostatnim czasie  n a d z w y ­
czajnego po s ła  i pełnomocnego ministra przy  król. p ru -  
sk in d w o rz e ,  pe łaonc  cnym swoim ministrem i po­
słem  prezydyaloym  przy  sejmie zw iązkow ym  nie­
mieckim.

W . Księstwo Poznańskie.
Prusk i  S ta a ts -A n z e ig e r  z a w ie ra  instrukcyą w z g lę ­

dem przy jm ow ania  i policyjnego dozoru poNkich w y ­
chodźców. W ażn ie jaze  ustępy  tej instrukcyi s ą :

Z ,d a e m u  cudzoziemcowi nie wolno p rz e b y w a ć  
w prowincyi Poznańskie j,  jeżeli się tenże nie z d o ła  
w y kazać  w łaśc iw em i papierami legitymacyjnemi pod 
względem rodzinnych stosunków sw oich  i celu s w o ­
jego tu pobytu. Cudzoziemcy nie w ylegitym owani 
należycie będą w edle  okoliczności albo natychm iast 
napo wrót wydaleni albo po bezowocnym u : ł y w i e c z a ­
su dozwolonym na w ykazan ie  się żąd ,nemi dow oda­
mi, lub te ż  w ydalen ie  ich z prowincyi a naw et z k r a ­
ju  nastąpi d ro g ą  przym usow ą. M ianowicie  kto w e ­
d łu g  patentu z d. l ó  maja 1 8 3 4  r. w k ra jach  ro s -  
sy jsk ich  albo austryack ich  dopuścił  s ię  zbrodni z d r a ­
dy g łó w n e j ,  obrazy  m ajestatu  lub jaw nego buntu, lub 
też m ia ł  u d z ia ł  w  jakim zw iązku  przec iw  bezp ie ­
czeństw u  trouu t r z ą d u , nie może w  tutejszym k ra ­
ju  znaleść  opieki i schronienia. Owszem  takie indy­
widuum w ydane  zostanie natychmiast skoro j e  rząd  
jego w ła s n y  zarek lam uje. W szystk im  za  g ran icą  
p rzebyw ającym  Polakom czyli są  emigrantami lub nie, 
dozwolony je s t  p rzy jazd  do K się s tw a  w tedy  tylko, 
kiedy pasporta  ich w izow ane będą przez  posels tw a 
p ru sk ie ,  lub pozwolenie p rzy jazdu  udzielone będzie  
p rzez  ministeryum sp ra w  w ew nętrznych . Ostatni ten 
w arunek  odnosi s ię  do w szystk ich  em g ran tów , k tó ­
rzy  mieli u d z ia ł  w powstaniu polakiem w latach 1 8 3 0  
i 1 8 3 1 .  Przez zaw a rc ie  kouwencyi kartelow ej z d. 
2 0  m aja 1 8 4 1  ściśle w z iąw szy ,  zabronione j e s t  p r z y j ­
mowanie w szystk ich  w ychodźców  i zb iegów  nowo 
p rzy b y w a jący ch  z K ró lestw a Polskiego. Pon iew aż  
z zaprow adzeniem  kart  pobytu w  tutejszej prowincyi 
ostatni u p ły n ą ł  te rm in , przeto każdy  nowo p rz y b y ­
w ający  w ych ułziec uw ażan y  odtąd będzie jakoby s a ­
mem przybyciem swojeni s t a w a ł  się  uciążliw y i 
takow y natychmiast wydanym  być ma w ładzom  ro s -  
syjskim bez poprzedniego zapy tyw an ia  się naczelnej 
prezydentury . W szy scy  urzędnicy d *zoru nadg ran i­
cznego o trzym ują polecenie, mianowicie w  czasie  po­
boru w ojskow ego w Polsce, czu w ać  surow o nad p rz e -  
ch -dząceuii g ran icę  bez legitym acyi, i albo indyw i­
dua takow e natychmiast z w racać ,  lub ja a re sz to w ać  
i d i najbliższych urzędów  ziemskich odstaw iać . M ie­
szkańcy  prowincyi p rzechow ujący  i p rzyjm ujący do 
siebie polskich w ychodźców  ulegają  k a r  m o rz e p isa -  
nym rozporządzeniem  z d. 8go  lutego 1 8 4 6 .  T ak

gwałtowne robi postępy od kilku miesięcy, źe widzę się 
spowodowanym zrobić nakoniec ofiarę z mojej wolności— 
i ożenić się z tobą. Byłem świadkiem z jakiem stara­
niem i cierpliwością pielęgnowałaś nieboszczkę swą matkę 
w chorobie— wyboru lepszego zrobić niemogę. Wpraw­
dzie majątek mój znacznie podszargany; ale zawsze zo­
staje mi 1000 dukatów rocznego dochodu—  do tego gdy 
przydamy twój roczny procent 500 duk., będziemy mogli 
jako tako biedę klepać przez pierwsze lata zamęzcia. 
Przez to dogodzimy sobie nawzajem: ty unikniesz nie­
szczęścia zostania starą panną, a ja będę miał opiekuń­
czego anioła w moich dolegliwościach; lubo przyznam ci 
się srodzę mię kosztuje, rozstawać się z miłemi na- 
wyknieniami młodości. Wszakże co się ma stać niech się 
stanie; lepiój wcześnie niż późno. Twój Oskar.

Teraz z roku 1853:
Nieszczęśliwa Te.esforo! Aczkolwiek czuję twój smu­

tek, jednakże niepodobna mi dać ci przychylną odpowiedź 
na oświadczenie się twoje o moją rękę; dowiedz, s ię , źe 
pewna dama posiadająca niezmierne kopalnie w Kalifornii, 
wygrała osobę moją na loteryi. Tym sposobem do ciebie 
już nienaleźę. Wszakże pociesz się luba Telesforo— wtych 
dniach bowiem z 8inej części świata, jak depesza tele­
graficzna donosi, przybędzie tu znaczny transport kawa­
lerów, którzy przez licytacyą najwięcej ofiarującym da­
mom sprzedani będą — korzystaj z dobrej rady i próbuj 
szczęścia. Tego ci życzy choć nie twój, ale zawsze ży­
czliwy : Porfirin.

Do tego obrazu kranawałowego winienem jeszcze do­
dać, źe komitet balowy zapowiada bardzo świetne bale na 
10, 18 i 25 stycznia. M ęzczyzni biorący udział w tych 
balach mają składać po 10 złr. w sr. ,  przyczóin służy im 
prawo wprowadzać żony, córki, kuzynki ild. Nieżonaci 
powinni czćmprędzćj stó żenić, bo tym sposobem bilet 
taniej im wypadnie. Zawsze choć cokolwiek oszczędzić 
to dobrze. Dy. B,
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w razie pierwszego przewinienia przypada kara pie- 
niężua, w razie powtórnym więzienie, a w ponownym 
razie poddanie dóbr jego p-d dozór policyjny na koszt 
jego. \  <dz<;r policyjny wychodźców poKkch pro­
wadzą radzcy ziemscy, w większych miasiarh ma­
gistraty, w mniejszych, tudzież po wsiach koinissa-
rze dystryktow i; w samym zaś Poznaniu .dyr* keys 
policy i. Osobne a ta i k o n t r o l a  utrzymywaną być ma
w z g l ę d e m  wychodźców polskich, gdzie sprawowanie 
każdeg > szczegółow o z a p i s y wanem będzie. Ś w ia­
dectwa sprawowania nie mogą im być wydawane 
w żadnym wypadku. Prokuratorowie koronni w pro- 
wincyi otrzymują polecenie donoszenia urzędom zń ni­
skim o każdej skerdze wniesionej przeciw któremu 
z wychodźców poi-kich. Ponieważ wychodźcy cier­
piani być mogą jedynie w razie ich bezzar/utnego 
sprawowania s ę ,  przeto radzcy ziemscy mają na 
tyehmiast wydal ć takich, którzyby z powodu zbro­
dni lub przestępstwa sprowadzili na si- bie śledztwo.
Z idnemu z emigrantów i wychodź ów polski, h nie 
wol *o zawierać związków małżeńskich z osobami 
krajowemi; przekraczający to natychmiast wydaleni 
zostaną. Ponieważ świadectwa potrzebne do zawar­
cia związków małżeńskich okazały się już nieraz 
podrobionemi, przeto konsy storze w Poznaniu i Gnie­
źnie otrzymały zlecenie ostrzedz duchownych swoich 
dyecezyi, aby na mocy takich świadectw nie przy­
stępowali do dawania ślubów bez poprzedniego prze­
konania się o ich prawulziwości i potwierdzenia tych­
że przez landratów. W ychodźcy polscy jako cudzo- 
ziemcv nie mogą jrowadzić sami na siebie żadnego 
przemysłowego zatrudnienia bez poprzedniego zezw o­
lenia oii ministeryum, a przed uzyskaniem takowego 
pie mogą być przyjęci do żadnych zgromadzeń ce­
chowych. Również przed uzyskaniem krcjowości nie 
mogą wstępować do wojska pruskiego. Polscy w y­
chodźcy sianu duchownego, jeżeli pobyt ich w Po- 
znańskiem jest dozwolony, nie mogą odprawiać na­
bożeństwa. Cudzoziemcy nie mogą w ogóle bez po­
siadania konsensu zajmować się wychowaniem jako 
nauczycielie domowi itp. A polscy wychodźcy pod ża­
dnym pozorem czynności tych odbywać nie mogą. 
Żaden cudzoziemiec, a zatem żaden również polski 
wychodźca nie może nabywać bez pozwolenia mini- 
stervum dóbr lub folwarków. Bez koniecznej potrze­
by nic należv pozwalać wychodźcom przenosić się 
z miejsca na miejsce mianowicie z jednego powiatu 
do dfU'dego, & przeprowadzenie się do miasta Po­
znania ” 0 1 8  być zwykle całkowicie wzbronione, W ra­
zie zmiany mieszkania wychodźca, jeżeli ten w s łu ż­
bie się znajduje, przyszły  jego służbodawca ma z ło ­
żyć piśmienne za nim zaręczenie.

' — Z  powodu wydalenia z  Księstwa dwórh Pola­
ków do Francyi w wrześniu z. r., poseł francuski 
w jmier.iu swego rządu oznajmił, że podobne wyda­
lenia c u d z o z i e m c ó w  do Francyi nie mogą m i e ć  miej­
sca a nnnJstt ryum spraw* wewnętrznych zarządziło 
aby5 n&dsl nie wydawano pasportdw do Francyi Po­
l a k  m kiórychby wydalić miano.
‘ w  Poznańskiem, Prusach Wschodnich i Zacho­

dnich zw rócono tfr»£ wicSką baczność na żydów z Pol­
ski i Rossy! bez paszportów p r z y  trwających i nirdo- 
zw a h  im s ę teraz tak jak dawniej w nadgranicznych 
powiatach przebyw ać, owszem wszyscy tacy żydzi 
nieooatrzeni paszportem lub kartą podróżną wydale­
ni będą napowrót zkąd przybyli,

F r a n c y * .
P aryż 3  stycznia. Po nominacyach wysokich dy­

gnitarzy nadwornych, mają z kolei nastąpić liczne 
zmiany w zagranicznej dyplomacyi. JVlargr. de L»- 
rochejaequeleiii który był dzisiaj na śniadaniu u Ce­
sarza, ma być mianowany posłem w Stambule, co 
od młodości było jego marzeniem, gdy jeszcze s łu -
• -  ”  - j*ko oficer sztabowy na

ma być posłany do 
jnnes; ale pierwej na­

stąpić musi uznanie cessr-tw a przez dwory półno­
cne które wbrew wszystkim doniesieniom, do dziś 
dnia nienastąpiło, a przynajmniej posłowie ich nie- 
złożyli dotąd swoich kredy ty w.

Z a j ę c i e ,  jakie w publiczn«-ści ob"dza ta kw estya, 
dodaje znaczenia wszystkiem u, co tylko związek  
z nią mieć może. I ta*. M onitor donosząc o ogło­
szeniu cesarstwa na flocie francuskiej stojącej w por­
cie Pyrejskim, p isze, że prócz stojących tamże o- 
krętów angielskich, greckich i neapolitańskirh, Lkże 
dwa rossyjskie statki wojenne w zię ły  udział w uro­
czystości, zaciągając flagę franruską i dając salwy 
działow e, w odpowiedzi na 101 w ystrzałów  admi- 
ralskiego okrętu. „Obydwaj kapitanowie rossyjscy

od młodości tiyło jego marzeii 
ży ł w armii r»ssyjikiej jaki 
Kaukazie. K siąże'de Gni.h - 
Beriioa w miejsce p. de Varei

dawna, ż e  to rzecz u ł o ż o n a ,  ale spodziewano s ię , tytu ł, na k t ó r y  s o b ;e  parlament?" 
że to  będzie odroczone d o  n i e o g r a n i c z o n e g o  czasu, jemi sprawiedliwie ^ o b i ł  * V Ta
a przynajmniej nieogłoszone w u r z ę d o w e j  formie. ---------:--------
Wrażenie sprawione nu publiczności równie było nie­
pomyślne. Publiczność naturalnie, mniej jest dobrze 
z położeniem rzeczy obeznana, aniżeli Ciało dyplo­
matyczne, ale chętnie uważała tę p< głoskę za mylną
i o je j  urzeczywistnieniu watpiła. Czytano więc ów  
dekret n etylko z zadziwieniem, ale i z niezadowo­
leniem. Uczucie to ła tw e jest do wytłumaczenia.
Jakkolwiek Francya niejest krajem, gdzieny obyczaj­
ność więcej była cenioną jak gdzieindziej, to prze­
cież ośmnastoletnie rządy Lud wika-Filipa w poiły  
przekonanie, że Wykonywanie najwyższej w ładzy, 
na ścisłej regularności prywatnego życia zyskać tyl­
ko może. Ludwik-Fiiip licznych miał nieprzyjaciół,
(ła tw ość z jaką się powiodła rewolucya lutowa do­
statecznie tego dow iodła), ale sami nawet nieprzy­
jaciele zmuszeni byli uznać nieposzlakowaną w yższość  
jego familijnego życia. Co to za ojciec, mówiono, i 
co to za mąz. A obok tego króla z lak patryarchal- 
nemi obyczajami, stała królowa, którą porównywa­
no z świętemi, stali synow ie, którzy pomimo całej 
rzeźkości m łodzieńczej, nigdy niewystawili na szwana 
skarbu swojej osobistej godności, która w oczach 
rządzonych nieodzownym jest rządzącego przymio­
tem. Niechcę tu wchodzić w żadne szczegóły , które 
nieliyłyby może na swojem miejscu, ale powiedzieć 
muszę, że ta nawet część publiczności, która naj­
szczerzej ujmuje się ssa cesarską spraw ą, wcale od­
mienną ma opinią o ęx-królu Hieronimie i jego synu, 
aniżeli o Orleańskiej rodzinie. Czy słuszn ie, czy  
niesłusznie, dociekać niechcę; zapisuję tylko fakt 
niewątpliwym ze większość ludności, żyw e ma anty- 
patye do osób, które wedle orzeczenia zmienionej 
konstytucyi, noszą dzisiaj tytuł: k s ia ia t  f r a n c u ­
skich. Zapisuję dalej, że pomimo niezmiernie suro­
wej kontroli policyjnej p0d jaką żyjemy, a która 
wszystkich do największej skłania ostrożności, wra­
żenie wywołane pubiinacyą wspomnionego dekretu 
tak było głębokie i ży w e , że  się niechęć ku niemu 
na publicznych nawet miejscach, w ubliżających nie­
mal objawiała wyrazach.

Różne obiegają pogłoski o nowych projektach mał­
żeństwa Cesarza. Mówią znowu o księżniczce hi­
szpańskiej, córce Infanta don Francisco de Paula, 
jakkolwiek dziwnem byłoby, żeby Cesarz Francuzów  
został bratankiem księcia Montpeusier, a szwagrem  
hr. Gurowskiego."

— Przy  urzędowej recepcyi noworocznej, z w ra -  
r a ła  na siebie uwagę świetność liberyj i ekwipażów.
Karety ministrów, senatorów, radzców stanu, mar­
szałków  itp., były wszystkie eskortowane przez 
konnicę, co dodawało jeszcze więcej wspaniałości 
temu orszakowi, którego pochód trw ał blisko cztery 
godziny.— O wieczornej recepcyi dnia tego piszą
Debatu: „Cesarz ukazaf się  około lO ćj, puprzedzo-

. . ... I) . .... n rl crvu n, l k I   ̂■. «■ Z  1 . „ I ł  « a

jutanci, ministrowie i kilku wyższych dyguitarzy. Ce­
sar* w mundurze jeneralskim, w białych spoduiach i 
butach palonych, miał na sobie wielką w stęgę legii 
ho orowej, order złotego Kuna i kilka innych deko- 
racyj. K są że  Napoleon był po cywilnemu. W pier­
wszym salonie zebrani byli członkowie cesarskiej ro­
dziny, ministrowie i Cisło dyplomatyczne; w drugim 
i w saii marszałków były bardzo hrznie zebrane 
damv, senatorowie, jenerałowie ud. W liczbie zna­
komitych osób, które znajdowały się na tern zebra­
niu, wymieniają: nuncyusz* papieskiego, lorda i lady 
Cowley, posła belgj-ktego p. Firmin R«gier z żoną, 
posłów duńskiego, greckiego i portugalskiego, księ­
cia H eskiego, księcia Bruna wlick.ego, księcia Czar­
toryskiego, księcia Mootlćar itd. Cesarz przechadzał 
się po salonach, p dając rękę księżnej M atyldzie, » 
poiem lady Cowley. Ok‘ ło  I 1 ćj J. C. Mość ustąpił 
do swoich prywatny. h pokoi.

— Dzisiaj odbyła s>ę uroczysta inauguracya ko­
ścioła św . Genowefy (Panteonu). Arcybiskup pary­
ski Sibour przewodniczył tej ur czystości, na której 
znajdowali się ministrowie, adjutanci Cesarza i zna­
czna I czba zuakomityrh <sob.

— Odmówiono p. Proudhonowi pozwolenia na wy 
dawnictwo nowego „Przeglądu politycznego". Pier­
w szy artykuł tego pism#, P'ora wydawcy, miał do­
wodzić nieodzownej konieczności wojny. N iepozwo- 
lono również p r z e g l ą d o w i  „Revue Contemporaine" 
ukonstytuować się jako przegl^j polityczny.

— A ssem blće N a tio n a l  tak roztrząsa ogłoszone 
w wczorajszym M onitor&  dekreta „O składzie ce-

' ...................  ' '■* ......  Mo-dodaje M on itor , odznaczyli się zapałem , z jakim j  sarskiego dworu niemamy n|C do powiedzenia, 
składali ż y c z e n i a  naczelnikowi floty francuskiej, j wiono o wielkich imionach * przedmieścia Saint-Ger- 
k o n t r - a d m i r a ł o w i  R<»main-Desf»sses, który odpłacił i main, niema na tej liście ani jednego. Na liście se -  

e za te g r z e c z n o ś ć ,  biorąc udział nazajutrz w ob- ; natorów znajdujemy bez f au*iwipnia imiona margr. 
bodzie imienin N. Cesarza W szech Rossyi". i de Past ret i de la Itocbej** ąuelein. Imiona te będąchodzie

pisze 
dobrekret Dowołu ący do ewentualnego następstwa tronu poleona, który został teraz „księciem francuskim." 
linią'księcia Hieronima. Wiedziano wprawdzie o d - . a któremu niedawno pewien senator wcale inny d*ł

nem* esye-m i sw o-
   ględ?-̂  dskrełn o-znaczającego stosunki 8Pnłt R* dy ^ f,a ; C

prawodawczego z Cesar* ^  A s s e r M i. , a tio .
n ale: „ Konstytucya 1 8 5 3  r. jest telB t0.  
rżeniem konstytucyi 180-1 r. W iad:)|no'Citem S e­
nat i Ciało prawodawcze za cesarstwa tem samem 
będą i teraz."

— Cesarz w yjeżdżał dziś w południe konno na 
spacer, J. C. Mość był po cywilnemu i tow arzyszył 
mu jeden tylko adjutant także po cywilnemu, za ni­
mi dwóch lokai. Pogłoski zatem o po w tomem zasła ­
bnięciu Cesarza, okazują »*ę bezzasadnemi.

A n g l i a .
L ondyn 3  stycznia. Ferye parlamentu, które trwać 

będą do 1 0  lutego, pozwalają nam podać tu treści­
we życiorysy znakomitych mężów składających dzi­
siejszy gabinet: Jerzy Htmilton Gordon hrabia A -  
berdeen pierwszy minister, urodzony w r. 1784-, li­
czy zatem lat 6 8 . Należy on do jednej z najdaw­
niejszych rodzin W . Brytanii i zasiada w Izbie w yż­
szej jako wicehrabia Gordon. B y ł on ministrem 8pr. 
zagranicznych w gabinecie. Wellingtona i ministrem 
osad w latach 1 8 3 1  i 1 8 3 5 . Powołany powtórnie 
do spraw zagranicznych w r. 1 8 4 1  ustąpił wraz 
z Peelem 1846go . Hrab'a Aberdeen jest prezesem 
Iastytutu W . Brytanii, kanclerzem kilku knlegij, nad­
zorcą parku Greenwich i lordem namiestnikiem hrab­
stwa Aberdeen.

Lord John Russell, minister na teraz spraw zagra­
nicznych, urodził się w 17BSJ roku, ma zatem peł­
nych 6 0  lat. Jest on najmłodszym synem księcia 
Bedford, i ożenił się ostatnio z córką lorda Minto. 
Jego ministeryalny zawód rozpoczął się w  r. 1 8 3 0 .  
B ył on jeneralnym płatnikiem wojska do roku 1 8 3 4 ,  
a w kwietniu 1 8 3 5  r. został ministrem spraw w e­
wnętrznych, zaś w r. 1 8 3 9  ministrem osad. Usu­
nął się w e wrześniu 1 8 3 1  r., wlipcu 1 8 4 6  r. mia­
nowany został pierwszym lordem skarbu, i był nim 
już ciągle aż do objęcia steru przez lorda Derby. 
Zasiadał w parlamencie z Taviston, w pięciu par­
lamentach, które po sobie nastąpiły przed 1 8 3 9  r. 
Następnie wybrany został w Devonshire i Raudon- 
bridge. P oddaw szy  się  nowemu w yborow i z pow o­
du objęcia m inisterstwa spraw  wew nętrznych nie zo­
sta ł wybrany, i winien swój powrót do parlamentu 
dymisyi pułkownika Fox, deputowanego z Stroud, 
który się pośw ięcił dla niego. W roku 1 8 4 1  został 
pierwszy raz wybrany w City. Przed wejściem po­
przednim razem do gabinetu, lord John Russill był 
zaw sze stronnikiem głosowania sekretnego przy w y­
borach.

Wicehrabia Palmerston, minister spraw wewnętrz­
nych, urodził się 1 7 8 4  roku, m« żalem tak jak lord 
Aberdeen 6 8  lat. Jest on parem Irlandyi, i podpuł­
kownikiem milicyi w Hampshire. B y ł sekretarzem 
wydziału wojny od 1 8 1 9  do 18SŹ8 roku, ministrem 
spraw zagranicznych od listopada 1 8 3 0  r., d<* roz­
wiązania gabinetu Melbourne w  listopadzie 1 8 3 4  r. 
objął na nowo tę posadę w kwietniu następnrg> ro- 
tu, i usunął się w r. 1 8 4 1 , a trzeci raz w z ią ł u- 
dział w rządzie w lipcu 1 8 4 6 ,  i pozostał r.a tem 
stanowisku do końca zeszłego  roku, gd<ie usunięty 
niespodzianie przez lorda Russell, w dwa miesiące 
później zw a lił go z całym gabinet m, energ c/.ną 
przemową w przedmiocie bilu o milicyi. O i 18 0 6  
do 1831 r., lord Palmerston był ciągle deputowanym 
z uniwersytetu Cambridge. \V r. 1 8 3 1  wotom jego 
w przedmiocie bilu r. f  «rmy spowodow s to  ni-wybr*me 
go u  tem hrabstwie i musiał udać się do wyborców  
w Rlitchnigly; w r. 1835J wybrany został w South 
Hampshire, i zasiadał z tego hrabstwa »ż do prze­
granej przy wyborach jeneralnych w r. 1 8 3 4 . W r. 
1 8 3 5 , pierwszy raz wybrany został w Tiverton, skąd 
ciągle d lych cząs bywa wybierany.

H nryk Pelham Clinton, książę N ew castle, sekre­
tarz stanu w wydziale os*d, był członkiem Izby niż­
szej pod nazwiskiem lorda Lincoln. Odznaczył "ię 
jako je  len z najgorliwszych przyjaciół sir Roberta 
Peela. Książe NewrastP*, ma dopiero lat 4 1 , i oże­
nił się z córką księcia Hamilton, z którą się n*st T̂ 
pnie rozwiódł. B y ł on jednvm z lordów skarbu, ° 
grudnia 1 8 3 4  do kwietnia 1 8 3 5  r.. potem kom‘̂ a- 
rzem lasów, sekretarzem Irlandyi. K Ik»k'otme 
biorano się mianować go gubernatorem Indvt. trJ|Prj 

P. W . Ewart Gladstone, kanclerz »k#rh0u,;  w L i- 
syn sir Johna Gladstone, baroneta, n' goCJ|jarbH w r. 
vernoolu. Z ostał on mianowany *or,,ć^»ri Wortl >y 
1 8 3 4 , ale wkrótce zastąpił pana^-  1 8 3 5  został 
jako podsekretarz o«ad. Ns«tępnj)In;k,Vm mennicy od 
wiceprezesem bióra handlu > n  ̂ w  tym czasie zo -  
czerwca 1 8 4 4  do “taj* fiaDdlu. nie opuszczając 
s L ł( naczelnikiem 1 8 4 5  r. opuścił .b ie
wydziału mcn“,f>;odniu. został sekretarzem osad i

r* J** Gladstone
S tV '? r >  w ważnego d z ie ła , pod tytuł m: O p a ń -  
«lw ie i  j* 9 0 *tosunkach  5  kościołem . R y ł „n kn- 
I jdo deputowanym z Newark i z uniwersytetu Oxf rd, 
którego do dziś duia jeat reprezentantem. Pan Glad-
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stone, jpst je sz c z e  w  s'le  wieku, ma b o w ie m  4 1  lat.
Sir James G raham , który zastąp ił  obecnie księcia 

Newcastle, i»ko pierwszy lord w wydziale m ary ra r-  
ki, (admirrlicyi) , był już pierwszym lordem admira- 
licyi od 1 8 3 0  do 1 8 3 4  r. Usunął się w tej epoce 
z powodu reformy kościoła irlandzkiego, zapropono­
wanej przez g ab ;net. B y ł sekretarzem spraw  w e­
wnętrznych od 1 8 4 1  do 1 8 4 6  r. Bronił z początku 
praw  z b o ż o w y c h  jak  wszyscy torysowie, ale razem 
z sir Robertem Peel, uzna ł potrzebę zr* formowania 
polityki handlowej, i w r  1 8 4 6 ,  g ło so w a ł  za znie­
sieniem c ła  od eh efca. Reprezentow ał na przemian 
Carlisle od r. 1 8 2 0  do 1 8 3 0 ,  C um b-l*nd E ast  od 
1 8 3 0  do 1 8 3 7  r., Pembroke od 1 8 3 8  do 1841  r., 
Dorchester, od 1841  do 1 8 4 7  r. i nakoniec Ripon, 
skąd i dotąd jest wybierany. Ma lat 6 0 ,  do śmierci 
b \ ł  jednym z najpierwszych przyjaciół sir Roberta 
Peel, powiernikiem jego myśli i jego następcą w i-  
deeth.

Pan Sidney Herbert, minister wojny, brat przyro­
dni hr biego P. mbrncke, ma lat 4 1 .  Protekcyonista 
z razu w roku 1 8 4 6 ,  g ło so w a ł razem z sir Rober­
tem Peel, za r e f o r m ą  c<4 zbożowych. B y ł  sekreta­
rzem admiralicyi od 1841 do 1 8 4 5  roku, następnie 
mianowany sekretarzem wojny, opuścił tę pn«adę 
w lipcu 1 8 4 6  r. Zasiada on w parlamencie od 1 8 3 2  
roku.

S  r Charles Wood, prezes bióra kontroli spraw  
wschodnio-indyjskich, jest najstarszym synem sir 
Francis Lnndley Wood, i ożenił się i  córką hrabie­
go Grey. B ył on najprzód prywatnym sekretarzem 
tego męża stanu, następnie po p. Ehsee objął sekre tar­
s k o  finansów w r . 1 8 3 2 ,  i pozostał tu do r. 1 834 . 
W  kwietn u 1 8 3 5  r., mianowany sekretarzem admi­
ralicyi. Kanclerzem skarbu zosta ł  w r. 1 8 4 6  w g a ­
binecie lorda J  hn Russell, zawsze był przeciwni­
kiem praw a zbożowego, i g ło so w a ł  za jego zniesie­
niem. Zasiada w parlamencie od 1 8 2 6  roku. i ma 
lat 5 2 .  ’

J - r z y  Jan  Douglas Campbell, książę d’Argyle, na­
leży do jednej z najdawniejszych rodzin w Anglii, 
połączony jes t  małżeńskim związkiem z córką księ­
cia Southerland, z najwyższej arystokracyi. Z o s ta ł  
on w nowym gabinecie, lordem pieczęci tajnej rady, 
a poprzednio nic miał udziału w żadnym gabinecie, 
ma lat 29 .

Je rzy  William Fryderyk hrabia Clarendon5, kaw a­
ler orderu Podwiązki, prezes rady, urodził się w 1 8 0 0  
roku. B ył on poiłem nadzwyczajnym i pełnomocnym 
mini-trem w Madrycie, potem kanclerzem księstwa
Lancaster i lordem tajnej pieczęci. Od r. 1 8 4 6  do 
1 8 4 7  był prezydentem handlu ( board o f  trade ) i 
następnie zostawszy lordem namiestnikiem lrl*ndyi, 
pozostał na tej posadzie aż do upadku gabinetu lor­
da Russell w roku bieżącym.

Lord Canning dyrektor poczt, by ł  podsekretarzem 
stanu w wydziale sp raw  zagranicznych od r. 1841  
do 1 8 4 6 ,  p o te m  komisarzem lasów rządowych i am­
basadorem. Od roku 1 8 0 7  zas iada ł w Izbie niższej, 
pod nazwiskiem lorda Canning. M a lat 51 .

S ir  W. Moles worth, baronet, minister robót publi­
czny! h, jest radykalnym ref>rmistą i licz.v dziś 41 
lat wieku. Zas iada  w parlamencie od 1 8 3 2  ro u. 
Odznaczył się wydaniem wielu dzie ł  znakomitych, a 
między innemi n ad e r  szacow nem  wydaniem filozofa 
Hobbes.

Granville Je rzy  Leveson, hrabia Granville, kan­
clerz księstwa Lancaster, ma lat 3 7  i ożenił się 
z córką księcia Dalberg. B y ł  on pierwszym podse­
kretarzem w wydziale sp raw  zagranicznych, wielkim 
łowczym, wiceprezesem Izby handlowej, jeneralnym 
płatnikiem armii, podskarbim marynarki i ministrem 
spraw  zagranicznych, po ostatnńm usunięciu lorda 
Palmerston. Parostwo winien jest wysokim zasługom 
dyplomatycznym.

P. W. Cardwell, prezes Izby handlowej, ma lat 3 9  
syn negocyanta w Liverpoolu, adwokat. J e s t  on kon- 
serw aty -tą  ale stronnikiem wolnego handlu. B y ł  se­
kretarzem skarbowości od 1 8 4 5  do roku 1 8 4 6  w ga­
binecie sir Roberta Peel. Nie wybrany do par lamen­
tu przy jeneralnych wyborach w 1 8 4 1 ,  w rócił do Iz­
by następnego roku, a pierwszy raz w Liverpool w y­
s tąp ił  iako kandydat i otrzymał mandat deputowane­
go w 1 8 4 7 .  r

S ir  Aleksander Cockborn, jeneralny adw okat, jest 
jednym z najznakomitszych adwokatów Anglii i zo­
s ta ł  jeneralnym prokuratorem (solicitor) w  r. 1850 .
W  Izbie za g ad a  jako deputowany z Southampton.

P. Page Wood , snhcytor jeneralny, je s t  także ad­
wokatem, vice-kanclerz“m księstwa Lancaster i de­

putowanym z Oxford. Ma lat 51 , należy do opozycyi 
liberalnej.

P . H sy ter ,  sekretarz skarbu, j e 4  radcą w sądzie 
królowej Queens Bench i radcą tajnym. Mianowany 
jeneralnym adwokatem w 1 8 4 7 ,  wkrótce potem zo­
s ta ł  sekretarzem skarbu. J e s t  to wig czystej krwi 
stronnik wolnego handlu i deputowany od r. 1 8 3 7 .  p! 
Wilson jego kolega, także wig, freetradysta i stronnik 
sekretnego głosowania. Niezajmował dotąd żadnej 
posady nunisteryainej.

E dw ard  Granville Eiiot, hrabia Saint-Germans, lord 
namiestnik Irlandyi, ma lat 54 ,  i by ł lordem skarbu, 
ambasadorem w Hiszpanii, sekretarzem stanu w Irlan­
dyi, i jeneralnym dyrektorem poczt.

P. Brewster, j lny adwokat z Irlandyi, jest to zupe ł­
nie nowy członek I^by niższej, niemający żadnej po­
litycznej przeszłości.

P. William Keogh, solicytor jlny z Irlandyi, jest je­
dnym z najznakomitszych wychowańców admiralicyi 
w Dublinie i autorem wielu znakomitych dzieł pra­
wnych. Chociaż konserwatysta, jes t  on jednak stron­
nikiem wolnego handlu. Ma lat 3 5  i jest deputowanym 
z Athlone od r. 1 8 4 7 .

lleelekcya sir James Grahama w C arlis le , od­
by ła  się wczoraj bez najmniejszej opozycyi. Mowa 
jego do wyborców była poczęści bardzo humorysty­
czna. Najprzód winszował kra jow i, że zw alił  lorda 
Derby,a mimo tego zapowiedziany potop jeszcze nienad- 
szedł. „Lord Derby nazw ał kiedyś kolegium wybor­
cze w Carlisle radykalnem, i d o d a ł ,  że ja s tworzo­
ny jestem na jego reprezentanta. Jestto  zaszczytne 
świadectwo i mocno się n em cieszę. Dalej zarzuca 
mi hr. Derby, że Cobdena szacuję , a Brigiita zowię 
przyjacielem. Tego ostatniego wcale się niewstydzę, 
a co do pierw szego, chętuiebym podpisał t », co sir 
Robert Peel o Cobdenie powiedział, że jemu należy 
się wielka, jeżii nie największa zasługa w zniesie­
niu ce ł  zbożowych. Co się tyczy rządu hr. Derby, 
to przy najlepszćj woli niemożna b y ł o  utrzymywać 
go, po przedstawieniu jego budżetu14. M ówca obiecu­
j e  następnie wśród wzrastających oklasków słucha­
czy, działać na nowem stanowisku swojem dla roz­
szerzenia prawa wyborczego i innych odpowiednich 
czasowi reform; oświadczył się wszakże stanowczo 
przeciw wprowadzeniu bezwzględnego praw a g łoso­
w ania , którego smutne następności w najnowszych 
dziejach stałego lądu a mianowicie Francy i ,  dosta­
tecznie poznać się dały ;  równie stanowczo ośw iad­
cza się przeciwko tajnemu głosow aniu , jako anti- 
naro i ło w e m u ,  a nie o d p o w ie d n ie m u  ce low i, jeśli cho­
dzi o zapobieżenie przekupstwu i intymidacyi. Mini­
ster żar tował z tego, że liberalną politykę zowią 
destrukcyjną. W szakże miasto Carlisle jest rady­
kalne, a przecież desirukcyjaem niejest. Czyliż libe­
ralna p o l i t y k a  ostatnich lat niepokoiła choćby na 
chwilę królowę W iktoryą? W  końcu zapowiedział 
sir James zaciętą wojnę przeciwko nadużyciom w ad- 
ministracyi kościoła, i podziękował wyborcom swo 
im za reelekcyą.

— W miesiącu grudniu, w ypłynęło  z portu L iver- 
poolu 2 8  okrętow z 8 2 0 0  wychodźcami do Australii.

F . Hcald, który wśród burzy przy ujściu Tagu 
u to n ą ł , zapis*ł testamentem 1 8 0 0  dukatów dożywo­
tniej pensyi Loli Montez, a dla szpitala suchotników 
w Bromplon legow ał summę 1 0 ,0 0 0  dukatów. Po 
śmierci Loli M ontez, jej dożywocie ma przejść na 
Mis Julią Wilson. W iększą część atoli swojego ma 
ją tku  zap isa ł  p. Heald swojej ciotce, która go do 
rozwodu z Lolą Montez skłoniła .

d-proc. i  1850 r. 9 2 ’/ , .  -  3% -proc. 48. — 1-proc. 19% . 
i  oiągn. * 1830 r. 860. 30*% . -  Augsburg 1 1 0 %. -  Londyn

^  .P a r y ż  129% , -  Akoye Bankowo 1372. -  Akcye
R i i« ?  P Kerd>'n- 2 ł0 - — P ośyoika i  r. 1861 lit. A 97% ,.
U. 116% Ost-D aan Dampfach. 726.
• n ? J, .°W 8ki 9S° *tyo*ni». Banknoty 93. — Pruski kurant
n I  . m?Bry a ł y roił. 31 gr. 15. — Ruble srebr. 100. — 
Dukaty 19 złp. g r . 15 — L isty  Król. Pols. * kup. daJa 100 7,, 
dodają. — L isty z a .t.  gaiio. s kupon, daj a 9 0 '/ ,— żądają 92% . 
C wancvgery sta re  103, nowe 103*

K u r s  lw o w s k i  * dnia 4 stycsnia. Dukat holend. 6  f ł r .  5 kr. 
Dukat oos. 5 z łr . 6  kr. — Półim peryał ros. 9 z łr . 10 k r. —
Kubo! ros. 1 z łr . 46 k r. — T alar pru .k i 1 z łr .  36 kr. -  Polski
Kurant i pięciozłotówka 1 z łr . 17 k r .— Kurs 1 stów r*»t. w gal 
.Cr"' s.tytaoiB kredytow ym : Kupiono próoz kuponów 100 po — 

. . w m- k. 6 Sprzedano 100 po 90 z łr .  — kr — D a­
wano za 100 z łr . 90 kr. 20 -  Żadaoo z łr . — kr. -
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K u r s  wrocławski a d. 7 stycsnia. Banknoty anstrvaek 9 5 */ d
Banknoty polskie 98%  i .  -  L isty  nastawne polskie ' dawne i
nowe 98%  ś. — L isty nastawne posnań. 4%  105'/ 1 dtn
3 J%  98%  Ś . - K o l e j  K rak .-górno-ssląs . 9 3% d.
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Przyjechali do Krakowa od dn a 7go do dnia 8go stycznia
^ ? \ KU0,r U  ■ G' ? booki «  S tra sb u rja . K ata-Bogacka s Polski.

Wyjechali: W incenty hrabia Bobrowski do Tarnow a. Dr. Filip
*?|r t 0Ty %  i °J ® *r to r ł  d » Lw oW a: . I K* lin>»oh K atardyi, Juliusz 
A llard , Edward Bonhomme, Julian Klande, Prosper Durand, M ał- 
fforzata Bonhom do P ir y ia .

Wiadomości handlowe i przemysłowe.
K r a k ó w  7 stycznia. Dowóz zboża po wczorajszćm święcie b a r- 

dso dziś nieznaczny, kupująoych m ało i cały  ta rg  nie w ynosił Jak 
do 400 koroy sbośa zwiezionego, które teś sprsedano po części 
tu, po części do Galioyi po zeszłych oenaoh. w  ogóle zdaje się 
śe zip cezy Jak!Ś czas tóś same u tr.y m ają . w , , . k ż s  znaczna’ 
podwyżka banknotów pokazuje, *® c«ny od niejakiego ozasu zn a- 
oznie, bo o całą  róśnicę agio podniosły zip.

Koniczyna słabo idzie w W r o c ł a w i u ,  a przez m ałą dziś róśnieę 
pruskich i eustrsack ioh  pieniędzy, o«ny *"aoznie poskoozyły. Spe­
kulanci zaczynają się usuwać od większych zakupów.

W  nasionach olejnych śadoego znaku

_ggO ST R Z E Ź E M  1 METEOROLOGICZNE.

Kurs papierów publicznych i pieniędzy.
Wiedeń. Kursa U U grafcunt *  i» it t8  *<yc%nia. Metaliki 5 -nroc, 

#515', , .— Metaliki, 4 % -p ro o . 84%* ~  M etiliki 4 -p ro e .  76’/,. —

s
■̂ 5
O

O

Stan baromet. 
w mierze par. 
sprowadź, do 

°° Reaumura.

Stan ciepła 
według 

Reaumura.

Prężność 
pary  wodnćj 
w powietrz 

czyli e.

Kierunek w iatru 

i natężenie.
S t a n

a t m o s f e r y .
Z jawiska

napowietrzne.

Zmian 
w ciąg

od

a term. 
u dnia.

doJL
10
6

» ’ *2
„ i  819

— 4* 7
— 6 * 5
— ’ • »

1’” . 29 
1 04 
0 99

płw»"ohTdSrwaby 
wschodni 

płwsohodni „
pochmurno

mglisto roSł* gruba 
m ełn  i szron

—4*6 —7*8

D 1 Z 1 B 8 W E

O bwieszczenie
N. 29669. RADA MIASTA KRAKOWA

W yd zia ł Adm inistracyi i  Skarbu.
Podoje do powszechnej wiadomości, i i  „a  dniu 13 stycznia 1853 

roku o god.in .e l i te j  z ra z a , w bióra-h Rady m .s ta  Krakowa 
W ydziału Adnrmz racyi i S karbu , odbywać się bed,j* p o w t ó r n a  
głośna m minus h o łtao y a  na wypuszczenie w” przedsiębiorstwo 
dostawy żywności dla areastantów  miej k i c h  na czas dsissię-iu 
miesięcy, tj. od igo lntrgo 1853 r. do 31 poźdiiern ka t. r. 1853 
pooiyoejąc od kwoty krojcarów  ośm ink ., j .k o  ceny ś y w n n ś r i  dla 
JodneJ osoby dostarczyć się mającej. Vad.um p r .y  lieytacyi a ł . i t ć
* '? 1w " n r ' " y n » ’ i »fr- 2 00 . -  O innych w a ru ,k ic h  w biórach 
iiad y  Mi«Jłkiśj dowiedgitc się moAna.

Kraków dnia 37$o grudnia 1852 roku.
Vice-Prezes J. Paprocki.

Z. aekr. jen . J . Estreicher.

N- 8376- 9ES- K.R(^L- TRYBUNAŁ (1679)
II letkiego K sięstw a Krakowskieao.

Na skutek podania P. Joanny HołatkiewiczoweJ o przyznanie jej 
upadku po m ętu jej sp. F r.n o i.zk u  H a ła .k ie w ic .u , ek> .daJ,o . J  
eię: a )  z połowy aumrny złp. 1100 na domu pod L. 225 w gni IX. 
w pozyryi III. wykazu hypotecznogo; b) .  summy złp 2 IIO U  na 
domu pod L. 277/8 w gm. III. w księdze XXIV dnknmentów N 410 
karcie 3375  ubezpieczonych. C. K. T rybunał po w y u łu rh .n  u wz 0 -  
sku o. k .  P rokurato ra  na zasadzie a rt. 12 net. hyp. s r . l s 4 4 w . v -
Ze rVakowem i T * * "  .TZeD' oneS° mieć m ogących, aby• .. tormioie raioAieoy trzech do « w rr l z
agłosili. w przeciwnym b.w iem  ra iio  spadek ten p o d a taL ?  p" ^  
aume Hafatkiewiczowej przyznanym  zostanie. 5 1

Kraków dnia Igo grudnia 1852 r.
M  Prezes MaJer. -  Z. Sekr. W . Płonezydski.

I n s e r a t y .

Wielmotny Mości CZASIE Dolrodmieiu I
r rORKę mi darow ać, i i  iniieni ro inko/nŁ,d..*a«J i .  ..

tu oj a j ale niemogę nieiaepokoie oiekawoici " t
senno no^ce spraw ia, ‘ co  , ,  b" '
trznośoiaoh R rd .koyi Acana D obrodziej.? U „4 wnr -
0 naszej biednej narodowej k r.kow sk .e j Scenie 
czynisz wzm ianki? Skąd się wziyła raptem ta a p a t ^  k?ó !" l
uwazem. początek sw ój bierze od dian,atu orygia* *1  J
D lnlf i in i* i rn  rind n a z * .  . Wicrcfcmnapisanego, pod nazw ą; „W iesław , syn rozbójnika * 
oczek,,wałem mądrego zdania Twego o tem dziele z c e n L " ' ^ ' ; :  
nie wydało rai się byc gorssem  od wielu dramatów tcco rodrsln  

niemieckiego lub francuskiego tłómaczoBych o k tó rA h  
szeroko się rozpisyw ałeś. -  Wiadomo O* .  **
M0Ś01 Czasie Dobrodzieju, śe Recenzya tak dla L ite ra tu ry*  Lko"^ 
Sztuki dram atycznej i n .ezćj Sceny narodowej, niezbędnie je s t no 
trzebną, jeśeh  ma kwitnąć i błogie nadal wydawać o lo c c  • -  S l~  
czeme więc Tweje uwaśam za niełaskę, !ub gniew iakiś a l .J  •

,”b«dp>-*"dmlm. z c 3 n T l L Wkon^ o -

zapalezywośoią ozytam Czas od początku do końca* lecz j
niedawna n .ezn .Jdo jj ulubionej rubryki o te a trz e , i t r .w ia  mi °to 
bezsenne noce, które nicbezpieczeń.twcm grośą : bo jak  w id. . ,  
mogą mif  zarazie piśm iennictwem , ezacerbow lć potem w ' , ^  ’ 
wnictiDo 1 skenczyc s i j  nareszcie na innćm Jakićm niciwie
kn n a rn Z w ć lS  h '7 ' * EWfÓĆ by*tre  * °Piek<"i<=« oko Twojeku narodowćj Scenie, chwyc znowu oztre ale sprawiedliwo „•* j .
dobra i wzrostu tćjśe Sceny, a rrzyn.jm nidj T ,  t7im*oz się Tw ‘
jego obojętnego m ilo .en .a, . wybaw mnie od choroby, któfćj
wszym w śyeiu paroksyzmem Jest l i . t  niniejszy. J P

( 1 3 ) ,  Wyr*ły  **‘ 0a" kn’ * kM^ m i - * * -  Ci zaweze
Pr%edmies%ezanin.

B s t a t n l e  l t  i a d o m o ś c i .

Telegraficzne depesze:
Berlin 7 stycznia. Dziś wybierano w Izbie niźszój pre­

zydenta. Po trzechkrotnem głosowaniu dwaj kandydaci 
główni, hr. Schwerin i p. Kleist-Reetzów, otrzymali no 
równćj liczbie głosów 154. Los rozstrzygnął na stro„e 
hr. Schwerina, który przyjął godność prezyj^nig y 

Paryi 7 stycznia. Posłowie austryacki i pruski' ,  . 
wczoraj swoje listy wierzytelne. J l

W  DRUKARNI CZARU.
ANTONI CZAPLIŃSKI ZARZąDZCA*


